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Olbrzymie cysterny naftowe umywane piwee
Amerykanów do wywożenia ropy.

Przyznanie Kłajpedy Litwie. Koszary wojskowe w Kłajpedzie obsadzie do
tej pory przez wojska francuskie.

S38B®

Regularne wojska litewskie
walczą w pasie neutralnym!

Artylerja litewska ostrzeliwała oddziały celne w dalszym ciągu.
(Telefonem od nasz. koresp.).

Nowomodna zabawka: rodzaj wrotek.

Warszawa.
Sytnacja na pogranicza lilewsko-polsldem 

jest w dalszym ciągu niepewna.
Głównym punktem ciężkości jest nadal od­

cinek kolejowy, położony na terytorjum da­
wnego pasa neutralnego a leżący na Unji

Grodno— Wilno koło stacji węzłowej Orany, 
gdzie koncentrują się operacje zarówno ze 
strony polskiej, jak i litewskiej.

Po wyparcia partyzantów litewskich', arty- 
lerja litewska, stojąc za linją- byłego pasa neu- 
tralnęgą, otworzyła silny ogień, skutkiem
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ezego oddział naszej policji, chcąc uniknąć 
strat, wycofał się z zagrożonych wsi i stanął 
po wschodniej stronie toru kolejowego.

Udział artylerjl w ostatnich walkach świad­
czy, że rząd litewski postanowił użyć w o j- 
sk a  r e g u l a r n e g o  dla udaremnienia wy­
konania przez Polskę decyzji Rady Ligi Na­
rodów.

Także i na famych odcinkach przygotowu-

jją się Litwini wyraźnie do akcji zaczepnej, 
ponieważ nagromadzili w nich znaczne siły. 
W niektórych okolicach wycofali oni oddziały 
partyzantów, przy pomocy których mają oni 
zamiar stawiać opór obejmowaniu przez Pol­
skę przyznanej jej części pasa neutralnego —: 
na ich miejsce zaś nadeszły oddziały w o j s k a  
r e g u l a r n e g o . .

Nissrcy gotują się do wojny!
Fabryki szwajcarska l holenderskie wyrabiali maszyny

d o  niomleekich crJn»
Wiedeń. (A, W). 

^ w n ion u podaje sensacyjne szczegóły 
o niemieckich przygotowaniach wojennych.

Francuski sztud generalny dowiedział się, 
źe fabryki szwajcarskie i holenderskie, w któ­
rych mają udział przemysłowcy niemieccy, wy­
rabiają maszyny do niemieckich fabryk mba.

W  Niemczech wyrabia się nowe gazy, prze­
ciw którym nie skutkują obecnie używane 
w armjalch sprzymierzonych maski gazowe. 
Skonstruowano również nowe radiotelegraficz­
ne aparaty, wytwarzające promienie, które 
nijaczą wszystko.

W i o c h y  m a j ą  s i ą  s t a ż
wielkim obozem lotniczym*

Dumne plany Mussolliniega, — Anglja i Francja muszą się liczyć z po­
tęgą Włoch. — Stróżem Morza Śródziemnego będą Włochy.

Warszawa. (Tel. od nasz. kor.).
Na specjalnej naradzie admirałów i gene­

rałów Mussolini przedstawił projekt utworzenia 
floty, łożonej z 780 samolotów, która ątano- 
wftahy przyszłą wioską armję napowietrzną. 
Koszt utworzeni? tej Iloty wyniósłby 1220 nri- 
Ijonów Daftw.

Tendencją Włoch jest stać się wielkim 
©bozam lotniczym nad morzem Sródziemnem, 

Posiadając eokadry napowietrzne, Włochy 
s łatwością będą mogły mieó nadzór nad

wielką drogą, wiodącą z Hiszpan}! do Turcji. 
W. Brytan ja, gorliwie troszcząca się o obronę 
na moTzu Sródziemnem swojej drogi do lndji, 
głównego gościńca do swego paitetwa, za­
cznie, wobec niebezpieczeństwa, jakie może 
jej zagrozić, uznawać newą władzę Włoch, 
które u espół z Francją staną się stróżami mo­
rza Śródziemnego. Jej flota morska bodzie pod 
kontrolą samolotów, a jej polityka uświadomi 
sobie wówczas lepiej interesy Włoch, których 
u-mać nie chciała.

m iern ika  zt©!©§©.
Wczoraj pod przewodnictwem ministra 

Grabskiego odbyła się konferencja praedsta- j 
wicie li organizacyj goopodarazych, poświęco­
na projektom ministra, zmierzającym do sana- j 
e j  skarbu. Minister oświadczył, że dochody i 
•karbu muszą byc podriesione do normy j 
przedwojennej i, że fttehodr konieczność opar­
cia się na złotym mierniku przy wymiarze do­
chodów. Przy tej sposobności podkreślił mini­
ster,. iż uważa za nieodzowne silne opodatko­
wanie wszystkich warstw iudnośd. W  imie­
nia sfer gospodarczych zaaprobował poseł 
Wierzbicki system proponowany przez mini­
stra, zastrzegając się jednak co do zastosowa­
nia miernika złotego. Swoje stanowisko mo­
tywował obawą, że wprowrdzemie to wywołn 
niesłychany wzrost drożyzny, a pośrednio u- 
trudni zrównoważenie budżetu. W imieniu

związku banków p. Manteuffel oświadczył, łe  
wprowadzenie miernika złotego będzie szko­
dliwe dla interesów banków i, że projekt mi­
nistra, sprowadzający wyparcie ma rki polskiej 
jako waluty z życia gospodarczego, przyspieszy 
wyrównanie się cen na rynku wewnętrznym 
z cenami światowymi, co doprowadzi do dal­
szego wzrostu drożyzny i osłabić może zdol­
ność eksportową państwa. W  dyskusji zbijał 
minister Grabski wysuwane przez p. Man­
tę ffla względy, wskazując, że przy obecnym 
systemie kredytowym drożyzna postępuje zna­
cznie prędzej, niż zaznacca się spadek marld. 
Minister przewiduje też, że w niedługim cza- 
Sac zrównają się ceny rynku wewnętrznego 
z cenami św m towymi. Minister rążądął od 
przedstawicieli sfer gospodarczych^ by woje 
cbawy uzasadnili cyfrowo.

Związek banków polskich
przeciw  w prow adzeniu złotego.

Warszawa luty. 
w Polsce rozpatrywał one-Z wiązek Banków 

rlaj pr oj elity ministra skarbu p. Grabskiego, co 
ioj wprowadzenia złotego do dziedziny operacyj 
kredytowych i doszedł do wniosku, ie

1. Zrealizowanie wspoutoianeero projektu stanie 
s’ę punktem 'wyjścia do wyjuwoia marki polsildej, 
jako waluty, z naszego życia gospodarczego, a 
tera samem do daltzcgo I w skutkach swych zgu­
bnego obniżenia się tej wartości.

2. Zastosowanie w życiu gesnodarezom złotego 
przyśpieszy proces wyrównywania się ęen we­
wnętrznych. z poziomem eon światowych, co jest 
równoanaczne z przyspieszeniem tempa drożyzny, 
z osłabieniem naszej zdolności eksportowej, a 
wskutek tego z dalszym spadkiem marki polskiej.

8. Wprowadzenie złotego do stosunków kredy­
towych zmusi bank], które weida na drogę zacią­

gania zobowiązań w złotych, du uprawiania ope­
racyj czynnych również Zlotowych które zapewni­
łyby fan równowagę bilansu, wobec zaś wielkiego 
ryzyka, związanego z realizacją powlm/ch ope­
ra qyj, może zniewolić Banki Jo wzmożonego sku­
pu walut obcych, co spotęguje nacisk nu nasz ry­
nek dewizowy,

4. Wszelkie sposoby uzdrorwiemi*. waluty środ­
kami teehnfczncml ule mogą doprowadzić do celu. 
który da się osiągnąć jedynie przez sanację budże­
tu.

5. W celu uchronienia państwowych ..instytu- 
cyj ikrcdytowych przed strasami, wynikającemi 
ze spadku waluty w okresie pomiędzy udzieleniem 
przez nie kredytu, a jego umorzeniem, należy za- 
stowwać specjalne stawki prowizyjne, jak to czy­
nią od dłuższego czasu Banki prywatne.

Nowa polityka rządu fran­
cuskiego wobec zakenów .

Warszawa. (Tel. od nasz. kor.).
Przed kilku tygodniami rząd frajicurkl 

wniósł do parlamentu projekt autoryzacji 
kościelnej kongregacji „Eraci szkół chrześci­
jańskich**. W  ostatnich czasach znowu rządi 
wniósł podobny projekt, dotyczący tym razem 
czterech kongregacji, w ogólnej liczbie kilku- 
dzmsieciu zakładów: przeważnie w Afryce 
i w Algierze, oraz w Syrjl, Kanadzie, Chinach 
i Japcuji. Kongregacjo to mają za ceł działanie 
misyjne, a więc szerzeni* katoticynm i kultur^ 
wśród ludów pogańskich.

Samo już wniesienie tych projektów dm 
parlamentu francuskiego jest dowodem poważ, 
nej zmiany w polfryce kościelnej rządu fnuh 
cuskłego. Jest zapf wne także dowodem beze* 
nia się z rzeczywistością f uznaniem r&Aug cy- 
wC*zacyjny«ił] misjonarzy, którzy akcją1 swą 
szerzą nłe*ylko wiarę karofleka, lecz równie! 
1 wpływy francuskie wśród ludów kolorowych.

Ponieważ zaś Francja obecnie bardzo usil­
nie. prowadzi kolonizację.. 3 płaszcza w Afryce, 
więc ! autoryzacja kongregacyj misyjnyefi 
przez parlament francuski jest n&caą niemal 
pewną.

ISF3RHACJE PB11TTCZIŁ
Redukcja arzęddw ale papierze.

(Telef. od na&i. koresp.).
Warszawa.

Sotab gofioraLi f  otworzył jeszcze jedno biu­
ro, a mianowicie historyczne. Ma ono za zada* 
nie na podstawi© dokumentów opracować 
przebieg działań i bBtew oraz zebrać materja- 
ły do historji tych oddziałów, które brały u* 
dział w okresie wojennym od roku 1918 doi 
1921 roku.

Ozy kontecrane było tworzenie aż całego 
biura na ceł powyższy —  niema zdaje się 
dwóch zdań. Po co więc szumnie zapowiadać 
redukcję urzędów, skoro się Stworzy nowe?,

0 czas pracy U SsjmiB i Ssotcie,
V/ttrsza w«,

Marszalek Trąmpczyńśki wprowadził był 
w Sejmie Ustawodawczym czterodniową pra­
cę tygodniową :— od wtorku do oiątku włą­
cznie. Trzy dni, sobota, niedziela i poniedzia­
łek. pozostawały wolne do załatwienia spraw 
swych wyborców i własnych posła.

Marszałek Ratoj zmienił ten system prze* 
wprowadzente, pełnej pracy dla Sejmu i komisji 
prze® dwa tygodnie. Trzeci tydińeń ma być 
oddany do dyspozycji posła.

Na wczorajszem posiedzeniu sćnjoeów z łdv- 
ku stron za żądam* powrotu do systemu p. 
Tr; jnpezyń™! ieg», atoli większość oświadczyć 
się za metodą, wprowadzoną przez p. Kataja,

Jasio StapiM i ciiee wypłynąć.
{Teief. od nasz, koresp.).

Warszawa.
Dużą sensację wzbodizSto w ostatnich dniacS 

t*hi ty^donia pojawienie się w kuloaraćh sej­
mowych trupa politycznego, Jasia Stapińskie- 
go w P. 8. L. Lewicy. Jak twi rdzą, p-sybyl 
on tu robić zgodą między P. S. L. (jlastł*, 
„Wyi^ołenfem** i F. S. L. ^Lenvicą> W  tej jsac- 
ąnpj sprawie ma się odbyć 8 marca w Krako­
wie zjazd. Lewicy P. S. L.s

\

P oseł W itos do prezesa 
Rady ministrów.

Wai szawa (AW%
Jak się dowiadujemy % kół sojmowych, pre­

zes P. S. L. ,.Piastu poseł Witos, wystosował 
do prezesa rady ministrów list, w kiórjTn, wo­
bec krążących w prasie i kuloarocn sejmowych' 
pogłosek, stwierdza, k;ftogoryckie, że w V. S. 
L. „Fast, nie zaszła najmniejsza zmiana w sto- 

I sunku do rządu i jego szafa, czyli Piastowcy 
biorą odoowiedzLakiOść z,a gabinet Sikorskiego.
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W alka o żargon.
aSatury w żargonie.

Żargonowa ,^Falgseajtimg“  bun.dow.ika 
tur. 26) uonosi, że p Minister oświaty Mikułow­
ski - Pomorski przyjął delegację żydowską 
z Wilna, której towarzyszyli poseł żydowski 
Pałucki i poceł Choruiński t  Wyzwolenia.

Delegacja prosiła o wyznaczenie Komisji 
rządowej, która przeprowadzi w żarg<nle(!l) 
egzaminy maturalne uczniów gimnazjum ży­
dowskiego w Wilnie:

—  Egzaminy w języku polskim, są niemo­
żliwe, bo wszystkie przedmioty w gimnazjum 
Wykładane są w żargonie.

Pan minister Oświaty rzekł między innemi:
—  Osobiście skłaniam się bardzo do libe­

ralnego interpretowania Konstytuc^. Ale M  
się tyczy tej prośby, to trudno to przeprowa­
dzić dlatego, że: 1) technicznie jest trudno 
uzyąjjrać siiad takiej Komisji; 2) wudze nie 
mają jcbzcz© należytej możności konuoLowania 
pracy tej szkoły i całego jej znaczenia nietylko 
yr czasie egŁan.mowaiu a. Byłoby może natu- 
Bdne i pożądane, żeby Wmiateratww miało

urzędników, władających językiem żydowskim 
lecz na razie niema takich urzędmikóiw(!)

Poseł Ohomiński z Wyzwolenia odezw ał &L 
na to:

—  PopruStu szkodliwe byłoby dla intere­
sów państwowych Polski, gdyby w Wianie, tym 
najdalszym zakątku polskim, między Rosją so­
wiecką a Litwą, które urzecz^ wistniły kultu­
ralne potrzeby żydów. Rząd Polski prowadził 
polityko uciskania narodowego.

Pcseł Chomińsld w konkluzji zażądał żar­
gonowej komisji egzaminacyjnej dla Wilna.

0  TELEGRAMY W ŻARGONIE.,
G36>ny Zarząd Związku Pracowników Poczty 

i Telegrafu otrzymał od swego Ministerstwa wyja­
śnienie, że zapowiedziana w Ministerstwie narada 
o wprowadzenie żargonu dla -telegramów, pie od­
była się. Ministerstwo nie przodsiawia sobie mo- 
ittuid praktycznego zastosowania tej inowacji 
nawet przy używaniu alfabetu łacińskiego. Wpraw- 
dze organizacje żydowskie nadsyłają do Minister­
stwa różne petycja i żąaama na rzecz rozszerzenia 
żargonu w stosunkach pu .ztowo telegraficznych, 
ale wykosan'e tych żądań nie zależy od Minister­
stwa Poęast i przekracza jego kompetencje.

Skandaliczne lekceważenie
w a l k i  35 d r o ż y z n ą  3» p a © :«  S e j m .

Czy to nie jest nadużywaniem zaufania wyborców,?

/

Warszawa. (Teł. od nasz. kor.)
Z powodu Jtk przybycia dostatecznej ilości 

poetów należącej do sejmowej Komidji droży- 
frlaD*-j nie dostało sobotnie posiedzenie owej 
Komisji do skutku

W dziseijszych warunkach, gdy csłe społe­
czeństwo dusi się pod zmorą drożyzny, tego 
rodzaju fakt mt simy jali najostrzej po tępi i 
i napiętnować, gdyż jest on jewuą zdradą zau­
fania wyborców.

Politechnika lwowska ograniczy wpisy
na wydział mechaniczny z braku pomieszczenia.

Lwów w luty&u 
Pomimo z" prorwdzenia od dwóch lat jiamo- 

ras cJaus,if,H na przepełnionym Wydziale Mecha­
nicznym PoiitecbnSki Lwowskiej, pokazała się 
w biożącem letuiem pTHroczu roku ałoucUflnwslciego 
1922/23, ie niepodobna pomieścić zap -̂anych su. 
(knitów w krećlaćftiach i puacowraiach.

O fle przeto, w ciągu bieżącego półrocza nie 
uzyBka Politechnika całego budynku Za&ładu Kar­
nego dla kobiet im. Muji Magdaleny dla rozsze­
rzenia swych pomieszczeń, wstrzyma się w myśl

frEATR MIEJSKI IM. J. SŁOWACKIEGO.

„Janosik” Andrzeja Galicy.
(Dramat w 4 aktach). Reżyser: Teofil Trzciński.

Przepiękna legonda tatrzańska o Janosiku, 
zbójniku i bohaterze ludu góralskiego, wysta­
wioną została w sobotę z operowym iście prze 
pychom na scenie. teatru miejskiego. W szyt­
ko, na co tylko stać było reżyserję, zostało 
porusaono, aby ze słabego zresztą libretta p. 
A. Galicy stworzyć widowisko barwno, żywe 
ł prayedąg 'ąou

W d o w inko zaczjua się i kończy nastrojo­
wym obrazem tatrzańskich wirków drżących 
W księżycowej p o ś w ia c ie .C a ły  zaś czas od 
początku do końca widowiska. wypełniają n&- 
BtroV opasów przyrody tatrzańskiej tak efek­
towne, jak rzadko w teatrze.

Z górskiej mgjy miesięcznej rodzi się bfc- 
łniowy świat zaczarowanych bogunek i nimf. 
rzucających swe uroki na wybranego kochan­
ka łndu i bogów, na Janosika. Te zaklęte si­
ły cudownej, tatrzańskiej orzyrody są źródłem 
mocy, odwag5 i wolnościowych aspiracji Jano­
sika. Nie brak naturalnie w tej przyrodzie ży­
wiołu demonicznego, zredukowanego jednak 
do roli narzędzia wyższych przemaczeń. Jest 
nim „Zły44. On to poddaje Janosikowi myśl 
damskiej miłości, która go sił pozbawia, a gre- 
fince Sawie myśl odebrania Janosikowi zacz? 
rowanego /wisa, rogu i topora. Ale to, w prze- 
komnaiu „Złego14, miało się stać przyczyną u- 
padku Janosika, jego niewola, cierpienie i ha­
niebny zogn na szubienicy,*, to właśnie stwa­
rza koło niego aureolę męczeństwa, kładzie na 
jeero czole znamię boskiej mocy ducha, w k.tó- 
ręj spala się bez reszty, jego natura niższa

uchwały Pady’ Wydziału Mechanicznego z 12 łun. 
wpisy nowych studentów na L ruk studjów 
w przyszłym raku ekatiwf Jckim 1923/24, względnie 
w razie objęcia tylko caęści wymienianego budyn­
ku ograniczy się liczbę stndoctów, nucących być 
przyjętym na-I. rak Wydziału Mechanicznego do 
50-ciu.

Jeet to doprawdy skandal nad Skandale ze 
strony Easzyeh władz rządowych, 4e nie Łlą na 
ięką naiwynMym uczetmou polskim i doprowa­
dzają je w ten sposób do rumy!

i ziemska* Ginie na słupku Janosik zbórnik, 
ale rodzi się w cierpieniu męczennik za wol 
ność ludu góralskiego, Janosik bohater! Hyr 
nieśmiertelny’ otaczać będzie odltąd po wszyst­
kie caasy jego wielkie imię!

Jest to najlepszy i jedyny zresztą moment 
dramatyczny w całem widowisku. To jest ta 
scena rozmowy oślepionego, skutego, wycią­
gniętego, z lochów Janosika z jego dręczycie­
lem i katem, z uherskim magnatem, a ojcem 
Sawy!

Utwór p. A Galicy, jak z powyższego skró­
tu wnioskować można, nie posiada, wewnętrz­
nej, artystycznej jedności Czyn, którego na­
stępstwem jest męczeństwo i śmierć Janosika, 
nie rodizi się z pobudek ludzkich, aleYjest mu 
sugerowany zewnątrz prze® zaklęte siły przy­
rody. Nawet tak zwykłe naairjętnośei ludzkie, 
jak miłość do kobiety, wywołwyane są w jego 
duszy przy pomocy akcji sił zewnętrznych.

Sawa od początku jest pod urokiem „Złe­
go** i pozbawia Janosika zaczarowanego pasa 
nie z własnej inicjatywy, ale z nakazu „Złego“ , 
który ją bypnotyzuje. Ludzie są manekinami, 
potrącanemi raz po raz przez zaczarowane siły 
zewnętrzne. Sttąd pochodzi brak jakiejkolwiek 
spójni wewnętrznej, bet której niema drama, 
tycznej konstrukcji. ■— Postacie, nie wyłącza­
jąc Janosika, są tekturowe. Przypominają owe 
wystrzyganki które dopiero pod ręką prawdzi­
wego artysty mogą stworzyć artystyczną ca­
łość. P. Galica nie mógł się absolutnie uoorać 
z ogromnym, gnrowym materiałem epickim, 
jaki tkwi w eposie o Janosiku. Zawiodła go 
zupełnie siła dramatycznego kształtowania.

Musiał to doskonale odczuwać reżyser p. T. 
Trzciński, usiłując brak wewnętrznej jodnóści 
zastąpić czysto zewnętrzną, leżącą w warun­
kach reżyserskiej teclmikl łącza-' luźnie zu-to- 1

Pikieta „GoUca Krakowskiego".
y młodzież powinna brać udział w ży ciu 

polityczaeur?
Nastały obecnie inne czasy. Zjawia się tro­

ska, czy młodzież nie przepolitykuje ozasu, 
przeznaczonego na studja. I dlatego niejedno­
krotnie już słyszymy głosy: „niech młodzież 
piiDuje książki44.
. Zdaje mi się, że sprawa ta powinna być 

postawiona nie w tormie jakiegoś zakazu, ile 
raczej na drodze przekonywania, że młouzież 
daleko lepiej 3pełni swój obowiązek w stosun­
ku do Państwa, jeżeli zdobędzie wykształce­
nie, potrzebne do ze jęcia przyszłego stanowi­
ska lub do dalszego samodzielnego badania 
naukowego, niż gdyby nrzez czynny udział 
w życiu politycznem przyczyniłaś się do osią­
gnięcia doraźnej korzyści di* ęwojego stron­
nictwa.

Młodzież powinna to zrozumieć i zapewne 
zrozumie, że w wolnem Państwie weszła w no­
wą epokę, inną niż ta, w której żyły poprze­
dnie pokolenia. Wówczas nłcdzież myślami 
i czynami musiała nieraz wyprzedzać starsze 
społeczeństwo, musiała je budzić z odrętwieć 
nia politycznego, musiała być tym czynni­
kiem, którego odżywcze soki rozchodziłyby 
się po komórkach całego organizmu społe­
cznego. Dwa kierunki polityczne wytworzyły; 
wśród młodzieży akademickiej dwa odłamy, 
a to. narodowy i socjalistyczny, i odtąd mło­
dzież, mając swój odpowiednik polityczny, 
w 8tar»7.em społeczeństwie, pozostaje z niem 
przeważnie w -/godnie, propagując hasła no­
wej ideologii oolityczuej. Obóz narodowy ma 
wiele do zawdzięczania swej młodzieży, któm 
z prawdaiwem zaparciem niosła pochodnią 
oświaty politycznej, budząc wśród najszerszych 
warstw uświadomienie narodowe i wiarę w; od­
zyskanie niepodległości

Tak młodzież narodowa, jak też f Bocjalł- 
stycana tworzyła silne tajne organizacje, po* 
krywające awą siecią wszystkie uniwersytety, 
europejskie, w ktÓTycb trlko skupiaia się wię 
ksza ilość młodzieży. Tj. oiganłzacje, w szcze­
gólności narodowe, były znakomitą n k o łf 
wychowawczo-polityczną, z której wyszło wie- 
lu o pierwsrorsednych uzdolnieniach pofity- 
cmych, odgrywających wybamą r*Ję w, SpOi»< 
ezeńsuwie.

Dzasiejem sytuacja uległa zasadniczej śmia­
nie. Już młodzieży nie zaorząta myśl, ba­

wione motywy zapomocą inuzykS. Dopomsgslf 
mu w tom doskonale p. Pronaszko, ktoiy ]«sy- 
pomocy jednolicie przeprowadzonego stylu de­
koracji i kostjumów usiłował stwetfzyć jedno­
lity nastrój. Wyszki reżysera i dekoratora airi 
mogły w iiiczem pomóc utworowi. Ltórenra 
brak kardynalnej wewnętrznej jerinoścl Prze- 
ciwińev pogrążały go jeszcze więcej, redokując 
ego znacaorue do roli Ebietta. W obecnom cjjh 

dbmi utwór p. Gabcy jest librettem operowemu 
domEigającem się uiuzycanej interpre^ac^*

Gra artystów musiała z natury rzeczy po­
nosić winę błędów samego autora. P. Szymań­
ski, grający Janosika, pomimo pięknej styli­
zacji poszczególnych momentów, musiał wyda­
wać się chiodny. —  P. Mazarekówna, jako gre- 
finka Sawa, urzeczona przez „Złego44, usiło­
wała od czasu do czasu przełamać narzuconą! 
jej maskę zahypnotyzowanej i stać się więcej 
ludzką i ziemską, ale to znów załamywało wy­
znaczoną jej linję. —  P. Kułakowski w roli 
grefa i p. Kosmowska w roli grefini. piastun­
ka, Bathyaifi (Modrzewski) hamajb^Niewiaro- 
T.icz), utrzymywali doskonale styflfcsni, uni­
kając szkodjjwegó w tym względzie realizmu, 
ale prajr najlepszej grze njo mogli ożywić wido­
wiska, któremu brak drama tyczności. — Gra 
wszystkich artystów niezwykle staranna za­
sługuje na szczere i prawdziwe uznanie.

Sztuka p. Galicy, zawdzięczać może ewen­
tualno powodzenie swe głównie wspaniałej wy­
stawie i majsteraztykom reżyserskim.

Zbójnickiego tańczą prawdziwi górale 
w tym 00’u z Czarnego Dunajca sprowadzeni 
Tatry płoną wszystkiemi kolorami tęczy. Mu­
zyka góralska raz po raz roznosi.się po horach. 
Warto przec.eż to wszystko zobaczyć w tc,v 
trzal Ludwik Skoczylas,
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dzić ideę niepodległości, jakirni środkami do 
uiej zdążać, a troskę o to, jak ulepszyć poli­
tyczną budowę Rzeczypospolitej i jak ją utrzy­
mać, musi pozostawić starszemu pokoleniu.

Postawienie zasady, ażeby młodzież odse­
parować oa zagadnień politycznych, byłoby 
błędnem ze względu na samo społeczeństwo; 
młodzież powkrna znać główne kierunki poli­
tyczne i nad. nimi dyskutować, powinna mieć 
także zdrowy pokarm polityczny. Natomiast 
czynny udział młodzieży w partyjnej pracy

politycznej uważam za szkodliwy, gdyż może 
zSwjenić jej horyzont myślowy i przeszkodzić 
solidnej nauce.

Niewątpliwie młodzież rwie się do pracy 
obywatelskiej. Najlepszą szkołą, w której mło­
dzież zaprawi się do przyszłej działalności — 
to praca oświatowa w Kolach T. S. L. Na ten 
polu młodzież powinna zużytkować swą ener- 
gję z pożytkiem dla siebie i dla całego spo­
łeczeństwa.

Kraków. A. Wojciechowski.

Warszawa luty.
W Warszawie, w jedne1, % hiam przy ulicy] 

Chłodnej struł się karbolom uczeń 2 Kumy gimna­
zjum Szatkowskiego, Stefan Kocek. Mimc wysił­
ków lekarzy, mnaił chloptik wśród okrutnych mę­
czarni.

Przy małoletnim samobójcy znaleziono nastę- 
jmjącBj treści list, który objaśnia przyczyny wy­
padku:

Moi kochani rodziceI Dość już nahrofiem! nie 
mogę się poprawić. Nie mam piły! Przyznaję 
się, że ukradłem mamle portfel x piemiądzmi. 
Proa^ę mi pffzebac-iyćl Już więcej nie będę 
grzeszył, bo się zabijam. Sprzedałem książki

Geni i kupiłem sobie trucizny. Przedtem już 
sprzedałem swoje książki, ale yemądze wyda 
łem w szkole i nie m' !.*■■■ micdznę. Zegnaj 
eie, kochani roJzwe!

I podpis: ifiblasi.
/ Biedne nieszczę.-..:'- :■ ■ >. Nie miał siły się

pobawić.
Gm poprawiłby się był w iimein środowisku, 

pod dobrami wpływami, przy pmnwj przyja- 
ciećdriej
Niestety, w^Warez&wie tego wszystkiego wi­

docznie nie miał. Ojciec chłopaka jest kontrołorem 
warszaw skieb Zakładów gazowych.

Z E  S P O R T U .
Trzeci izieA zrwodów o nlsłrzeiiwo tr*r_

Zakopane. (AW.)
|W niedzielę odbył aę trzeci dzień między­

narodowych zawodów narciarskich. Program 
abejroowai ókoki seniorów I. i U. klasy, oraz 
okok młoJzakuw. Zawody odbyły się w dolinie 
l&poncynkŁ
f  X. Skoki seniorów Ł klasy. Najlepsze skoki: 
X) Bftruch Bela (WęgTy) nok 1827. 2) Kr-zep- 
aowak. .bndracj (Polska) not. 18S4. 3) Bujak 
łW łciezek (Polska) not. 2166. Mistrzami Tatr 
i  grupy seniorów I. klasy zostali: 1) Bujak 
Franciszek not. 1583, 2) Krzeptowski Andrzej 
not. 1662, S) TheOm Aladem (Węgry) notowa­
no 1639. Najpiękniejsze skoki wykonał Haberl 
Aładrn (Węgry) tkok 26 m. not, lo8£.

n. Skoki seblorów n . klasy. Wykonali naj- 
łeptze >ikold: 1) Kraszewski Wacław not. 2758,
2) Jzuiaja Władysław 3466, 8) Teyseyre Sta­
nisław not, 8621 (wszyscy trzej z Polski). Mi- 
bozajiii Tatr z H. klasy seniorów zostali: 1) 
SBuleja Władysław 2482, 2) Tey3eyre 2396 
i 8) Gąsienica Władysław 3248.

HI. Skoki młodzików. 1) Czech Władysław 
-  66, 2) Kraszewski Wacław 2766, 8) Lankosz 
Józef 2866. Mistrzami z grupy młodzików zo- 
“tali: 1) Liankosz Józef 1943, 2) Czech Włady­
sław 2065, 8) Kraszewski Wacław 2214. Naj­
dłuższe skoki poza nonkureem wykonali: Ka- 
leciński 28 m., Rozmus 27 m., łl&berl 2-6 m. 
(wszyscy trzej Polacy).

O godr, 8 wieczorem w sali hotelu „Sport*1 
nastąpiło rozdania nagród zawodnikom nar- 
ciarsldm. Nagrody om symali:

Bujak Franciszek, kaseta z k-iłam&rzem. zsi 
najlepszy bieg sonjorów J. klasy.

Szuleja Władysław, garnitur na biurko za 
najlepszy bieg sen jorów n. kl.

£ Polski.
MAŁŻEŃSTWO PaNA KOMENDANTA mUC.II 

PAŃSTWOWEJ W WOŁPIE.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa. Do pism warsaamlriah donoszą, że 
' komendant posterunku policji państwowej w rnia- 
; teczka ra f pa, ziarni uroilzipitakiej, z pochodze­
nia Polak, pragnąc wctąoió w związki nmłżoj&kb- 
/. jedną z miejt cowych żydówek, postanowi. 
..zejść na judaizm i 'poddać się prz dom optracji, 

pLzepisanej rytuałom, ponieważ jego przyszła mał­
żonka tylko pou tym warunkiem zgodziła się 
wyjść za niego za mąż.

POŻAR WIĘZIENIA W WARSZAWIE.
(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa. Dziś w nocy wybuchł pożar w wię­

zieniu przy uL Długiej. Pożar wszesą1 <dę od stry

Scfcille Kazimiera, sygnet za bieg seuj. 
III. klasy.,

DevaA Istvan, ryngraf za bieg senj. Iii kl.
Gąsienica Stanisław, przycisk na biurko za 

najlepszy bieg młoćLłlrów,
P. Sch ‘Iłowa Anna, zegarek złoty za najle­

pszy bieg pań.
RaiLdwiłS Władysław, srebrny zegarek za 

najlepszy bieg dzieci od 13— 16 lat.
Hoły Tadeusz, książka za najlepszy bieg 

dzieci od 10— 14 lat.
Hozmus- Mikienbrun-Bujak bieg sztafetowy 

książka.
Biegi wojskowe: Zubek Józef, mała narta 

metalowa za najlepszy bieg woiskpwy, senj. 
L klasy.

Roruczaik Wójcicki Zbigniew, książka 
o Matejce, za najlepszy bieg wojsfcawy senj. 
LL klasy.

Strauch Bela. óWęgry) kilim za najlepszy 
°kok senj. L kL

Kruszewski Kazimierz, sygnet za najlepszy 
skok senj. IL k l

Bujak Franciszek, zegarek złolfcy.
W konkursie o mistrzowstwo Tatr, nagrfklę 

otrzymali: Tiióm Aladar1 album z ikooiańsłde, 
w konkursie o mistrzowstwo w gmpie zawo­
dników zagranicznych.

Bujak Franciszek, najort do Uaga za naj­
lepszy czas biegu.

Lanktsz Józof, srebrna paierośnica, w  Łon- 
kursie o mistrzowstwo grupy młodzików.

Witkowski &oczepan pubarck kryształowy, 
za wysoce sportowe zachowanie się w biegu.

Btrjak Frax ci^znk, puhar brązowy złocony, 
nagroda wędrowna, w konkursie o mistraow- 
śfcwo Tatr.

Zebranie zakończył bamldet, ujaujdboMy 
przez gminę Zakopane.

i.-:. irlmu „Dołu ItoclzicSf! Na uroczystej akademji 
w ratuszu wygłosił przemówienie prezc-s Rady 
bmjskiet senator Baliński. W teatrze Wielkim od­
było Me galowe przedstawienie, w pozostałych zaś 
teatrach deklamowali artyści przed podniesieniem 
kurtyn wiersz Deotymy o KopemMi. Dzisiejsze 
dz.ieruni.kl umieszczają, z okazji uroczystości koper­
nikowskiej długie artykuły, poświęcane jego twór­
czości. Między innem: zabierali głos na łamach 
pism pisarzę tej miary jak Żeromski, JeHrinta. Eys* 
mont i t. p

SYTUACJA W PRZEMYsLE ŁÓDZKIM.
Sytuacja w przemyśle jest w dalszym ciągu 

bardzo zaa i w sferacu przemysłowych panuje wy­
bitnie pesymistyczny uu. trój. Jak się dowiadujemy 
ze związku przemysłu włókienniczego, po zamknię­
ciu farbiarń, również wielkie fabryki redukują pra­
cę ua 4 lub 6 dni w tygodniu. Cały szereg dyrekcyj 
zakomunikował związkowi, że zmuazare będą ooe 
z powodu braku gotówki aa wypłaty owe faurykł 
zamknąć,

JNILG I PRZYSZŁE UkODZAJE.
Według hifonnacyi, zebranych przez Minki** ■ 

jum rolnictwa z całej Rzeczypospolitej, spatue 
w ostatnich czasach śniegi, pomyślnie wpłynęły 
na stan ozimin.

RESTAURACJA ZAMKU BAlU&EGO 
W GRODNIE.

Zamtk Batorego w Grodu!o, miesŁ<aący w sô  
bie słynną sale Rejtana, uległ podczas wojny 
znacznemu zniszczeniu.

Rrzed objęciem tej cennej historycznej' parnią, 
ki przez Tow. Wiedzy Wojskowej, przystąpionis 
do gruntownej odbudowy zniszczonego -zamkn.

Kon feren cja  instruktorów
HARCERSKICH.

Przed kltkR dniam' odbyL. się w uraescru nad 
Bugiem konferencja 5m  traktor ów barcarskidi przy 
udziale 800 osób x eałej Rzeozj^ospolitej. Konfe­
rencja uchwaliła szereg wnioskOM- oû injot̂ twjzyiou 
dla władz centralnych Z. H. P.

chu nad apteką. Przed przybyciem oOJzjalu »tn< 
ty  ogniowej, policja i straż więzienna w trzy mi­
nuty po sygnale rozpoczęła latunek. Po przyby­
ciu straży ogniowej poża*' został “zybko umiejpco- 
wiony. Straty na razie nie zostały obliczone — 
Sedztwo ^ teku.

KU CZCI KOPERNIKA.
Przy udizuile lioaDych t łu m w  publiczn Yci, 

'ęcoruo wczoraj w Warszawie 450-cio letnią rocz­
nice urodzin wielkiego uczonego po-kkiego, Miko­
łaja Kopernika. Uroc«ystośc nazjjóozęla nabożeó- 
. :,\vo. od|»rawione przez kaoWyinata K#JKOW?łjogc». 
KAzauie wygłosił bs. Szlagowski. Po aabo£eń- 

ęitwie ruszył z kościoła Karmelitów iduhid  pod 
pomnik Kopernika, na Prz«łmieśelc Krakowskie, 
u podnóża kt-wego złożono wieńce ze wstęgami o 
torwac-h narodowych. Pkomówienie wygłosił pre­
zes warszawskiego Tow. naukowego- b. rektor i 
znany historyk Jan Kochano-mski. Orkiestra, zagra-!

Cu się dzieje w kraju.
P r z e m y ś l i ,

NABOŻEŃSTWO ZA &. P. Ni EWLaDoM- 
SKIEGO. W piątek dnia 15 b. ul o godi, 7 -ej 
rano odbyło się w kcścielo katedralnym ża­
łobne naDozeństY/o za spokój duszy ś. p. Eli- 
gjasza Niewiadomskiego. Mazę św. śpiewany 
odpaiawił ks. OpabuskL Do kościoła, chociaa 
nabożeństwo nie było plakatowana, przybyło 
dużo ludzi.

Zarząd miejscowej partji socjalistycznej za 
pośrednictweir swoich wyb ławnik ód/ dowiady­
wał się parę razy u służby kościelnej, „kiedy 
będzie nabożeństwo za Niewiadomskiego**. Na 
Mszę św. prteybyli również, patrząc ciekawie, 
kto i gdzie siedzi.

ECHA WYBORÓW. We środę ubiegłego 
tygodnia odbyła się przed uędaaą sądu powia­
towego Spendokowśkiiu rozprawa przeciw u- 
rzędnakow' Powiatowej E asy Cb Mych Bolu- 
chowi i tow. za pobicie p. KKmczyńskiego.

Zdarzenie miało następujący pzzdtueg. 
W tygooi iu między wyborami sejmowem* 
a senatorskiemi powracał p. Klianccyński w to­
warzystwie dwu panów z posiedzenia komitetu 
wyborczego „ó«einiki“ . Na kładce sanowej 
opotłoaJ" wspomniani panowie gromadę rudzĘ 
którzy wznosił' okrzyki na cześć wybranego 
posła Liebetrmana. Przy mijaniu się, p. Kl’in- 
czyraki zauważył, że to wstyd, by Polacy da­
wali się ki nos wodzić żydom. Słowa te po­
słyszał p. Beluch i tak się uczuł obrńaony, żą 
p. KlLmczyóskiego uderzył dwa razy laską.

Na rozprawie p. Beluch stwierdził, że p. 
Klimczydsklego nie zna i nigdy go nie bil 
laską. Celem dokładnego pazypomnienla zaj­
ść^ oskarionidnu postanoYńono pa^ołoc no­
wych świadków, z tego tez powodu odroczono 
rozprawę.

W zakończeniu tej notatki trzeba dodać, 
ze p. Bełućn ze zgrają swych najmitów stale 
zjawiał się na wiocaęh ósemki, usiłując je roz­
bić, Podczas wiecu ks. Lutosławskiego wywo­
łał nawet ; iwan turę. ale poskromiony, uciekł, 
chyłkiem ze sali .Sokoła, unosząc z sobą parę 
fazów na plecach.

WIECE JEDNOŚCI NARODOWEJ. W pią­
tek 25-go b. m. odbędą się w Przemyślu dwa 
wiece Jedności Narodowej. Referatv wygłoszą 
posłowie: Jan Zamorski, Kowalewski , Tj o j b ,
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(1.1 Dzień wczorajszy był drugim dniem 
obrad wielkiego Kongresu pracowników pań­
stwowych z całej Rzepzypospolite j Polskiej.

0  godz. 10 rano zebrali się wszyscy dele­
gaci, przybyli z różnych dzielnic Polski na 
obrady plenarne w sali obrad Rady miejskiej. 
Przewodnictwo objął p. Mtokosiewicz z Po­
znania. Obrady zagaił prezes Związku Zrze­
szeń Pracowników publ. Woj. krakowskiego 
dr. Krajewski, stwierdzając, że obrady po­
szczególnych komisy], które toczyły się przez 
cały dzień onegdajszy, wykazały 

jednomyślność we Wfzysmch postulatach 
urzędniczych.

Następnie zabrał głos referent dla sprawy 
Centralnej organisac”  wszystkich dotycncza- 
sowych związków urzędniczych, dr. Różański, 
a streściwszy swe wywody, prźedJrożne one- 
gdaj w komisji, ooddał pod głosowanie nastę­
pującą rezolucję:

Kongros pracowników państwowych zabra­
ny w Krakowie 18 lutego 1923 r.

I. stwierdza, że 1) zapewnienie pracowni 
kom państwowym odpowiedniego stanowisk* 
w społeczeństwie i odpowiednich warunków 
materjalnych leży nietylko w interesie samych 
pracowników, lecz tulcże państwa; 2) że do 
uzyskam ’  poprawy obecnego położenia swego 
winni pracownicy publ. dążyć wspóinemi si­
łami; 3) i że w tym celu jest

konieczne istnienie wspólnej c rganizacji, 
łączącej dotychczasowe związki w zgodnej 
dzlakdnosci.

II. Kongres przyjmuje do wiadomości pro­
jekt statutu wspólnej organizacji, opracowany 
przez Krakowski Związek Zrzeszeń Pracowni­
ków publ. i złocą Centralnemu Komitetowi 
Pracowników Państw, w Warszawie, aby na 
podstawie tego projektu starał się w porozu­
mieniu z istniejącymi związkami wprowadzić 
w ’ye,0 odnośną organizację.

Rezolucję dra RóżańsiJego przyjęto jedno­
głośnie.

Z kolei dr. Krajewski przedstaw1! szczegó­
łowo ważną sprawę utwoizema Wolnego Zje­
dnoczenia z posłów i z senatorów, będących 
pracownicami państwowymi, wykazał korzy­
ści, które Zjednoczenie takie przyniosłoby nie- 
tyiko sprawom wyłącznie urzędniczym, ale 
i sprawie ogólno państwowej.

Nad referatem dra Krajewskiego wywią­
zała się dyskusja, w której zabierali głos: 
p. Ciembroniewicz, delegat z Warszawy, p. 
Raabe w imieniu ddesięciu wielkich zmążków 
zawodowych i inni

Dr. Krajewski w uzupełnieniu swych wy­
wodów przedłożył następującą rezolucję:

„Kongres pracowników Rzeczypospolitej 
Polskiej uchwala zwrócić się do posłów pra­
cowników publicznych tak w Sejmie, jak 
w Senacie, by ci, r
bez względu na Ich przynależność polityczną, 
utworzyli wspólne wolne zjednoczenie na te­
renie Sejmu wyiączm dla spraw pracowników 
państwowych ‘ \

Wykonanie tej uenwały poleca się przepro­
wadzić Związkowi rrzeszeńppracownik 5w publ. 
w Krakowie łącznie z Komitetem centralnym 
pracowników państw, w Warsziawie.

Rezolucję tę prayjęto jednomyślnie demon­
stracyjnymi oklaskam’ .

W dalszym ciągu praewodnictwo obrad o- 
bjął p. Piotrowski, prezes Centralnego Komite­
tu pracowników państw, w Warsac wic Głos 
zabrał dr. CaaplrósKi dla zreferowania 

sprawy7 nposażehło wej.
Referent wyjaśniał, że projeikił. o uposażeniu 
urzędników państw, stawia zasadę regulowania 
stałego wzrostu drożyzny przez dodatek ru­
chomy. Wszyscy pracownicy państw, podziele­
ni są n-i ife grup: najniższa ma otrzymać 230 
punktów, najwyższa, t. j. prezydent ministrów 
2.500 punktów7. Przy mnożniku 1000, płaca 
najniższego funkcjonarjuszu państw, wynosiła­
by 233.000, najwyższego 2 i pół miljona Mk. 
Pozaiem projekt ustawy przyjmuje dodatek za 
żonę i dzieci (najwyżej czworo) po 50.000 Mkł 
dodatek ten ieat rówmy tak dla najwyższego.

ja t i najniższego pracownika państw. ' : W -,
San oma t nowej ustawy zrywa z ustawą 

z ,’ipca 1921 r., która pozwalała uchwalać do­
datki doraźne na wniosek Rany Mioastrów, a 
ustanawia,

ruchomy mnożnik automatyczny, 
który będzie oparty na zasadzie dat Urzędu 
statystycznego w Warszawie. Tym sposonem 
do 2C-go każdego miesiąca Rada Min^trów 
podwyża słaby lub obniżała Ów mnożnik, sto­
sownie do drożyzny.

Dr. Ozapiiński podkreślił, że kongres musi 
zażądać, by kazoy urzędnik mógł wyżyć z ro­
dziną, bez względu na to, czy rząd ma pienią­
dze, czy nże. w  tym celu rząd mus* przepro­
wadzić

sanację finansów,
skutkiem bowiem braku równowagi budżeto­
wej, skal? życiowa najniższego pracownika 
państw , obniżyła się w atosumku do płac przed­
wojennych o  jedną trzecią, najwyższego zaś 
funkcjooarjusza o jedną jedenastą, (Przed woj­
ną _ najniższy funkcjonarjasz pobierał 60C kor., 
najwyżi zy 1.300 kOiron lOCiiiie).

Centralny Komitet pracow. t&mtw. zażą­
dał, by za wyższe studja akademickie dodano 
do normalny cl. poborów pewne wynagiodzenie 
(100 punktów d -̂dat/tn), eo miałoby również tę 
dobrą stronę, że zaehęcrłbby młodzież naszą 
do wyższego kształcenia się.

W  dalszym ciągu wykazywał referent], iż 
w i owym pmr-jekcio 1 uposażeniowym if tnio.ie 
jeszcze pewna ,
nier&wnoiiiiemość w traktowaniu poszczegól­

nych dyknsterji 
np. urzędników politycznych, skarbowych’, są- 
doych itd. Centralny Komitet i tu wniósł pe­
wne pooraHd: (dotyczy to dodatków za nad­
liczbowe godziny).

W  projekcie nie uwzględniono również ró­
wnomiernego obliczania wszystkich lat służby: 
rząd rozróżnia tu tych urzędników, cc praco­
wali dawniej pou rządami żahprczymi i tych, 
którzy teraz pracują dla Polski, co jest rzeczą 
niesprawiedliwą, fakt bowiem, że urzędnicy 
pracowali patrjotycznie pod knurem zabor­
czym, musząc się borykać z rzjdamf zabor­
czymi ł walczyć z tyslączneml trudniośdaml, 
nie jest bynajmniej powodem do krzywdzenia 
ich. W prcjekcie pominięto też prawo auto­
matycznego awansu.

Reanimując wszystkie swe wywody przed­
łożył dr. Czapliński rezolucje, które stały się 
tematem ożywionej parogodzinnej dyskusji; 
biali w niej udział pp. dtr. Markowski, dr. Kli- 
mecld, p. Solarski, Kwiatkowski, Kutner i w. 
in. Na dyskusji tej zamknięto obrad/ o godz. 
2.30.

Obrady popołudniowe
rozpoczęły się o gtodz. 4 tej pód przawbdnJ p. 
PLo^wsMęgo. Po wyczerpaniu dyskusji na te­
mat uposażeniowy, przyjęto jednogłośnie nast. 
rezolucje dra Czapińskiego: *

1) Kongres wyraża głębokie przekonanie, 
że każda wysokość uposażenia funkcjonariu­
sza państw, sbiżby cywilnej i wojskowej bedzle 
{Iluzoryczna tak długo, jak długo normalne wy­
datki budżetu państwowego nie "majdą
pokrycia w normalnych dochodach państwa.

2) Wszyscy funkcjonariusze tak cywilni, 
jak wojskowi o równych kwalifikacjach i ró­
wnej ilości lat służby

mają być zrównani 
pod względem Służbowego uposażenia z wy­
jątkiem specjalnych dodatków za prace, wy­
magające specjalnego wykształcenia lub nad­
zwyczajnego wysiłku, jak’ służba nocna, we 
woidizie, pod ziemią, w kopalniach1, służba po­
nad wyznaczony czas, czynności wychowaw­
cze w szkoło itd.

3) Wyżcze wykształcenie, wymagające u- 
i fsawowo dla poszczególnych działów7 służby

powinno być wynagradzane odpowiednim 
dodatkiem do normalnego uposażenia.

Nadto uchwalono 2 wnioski dodatkowe: 
j 1i p. Bobrowskiego — Raabego, domagający 

się uregulowania płac za ostatnie 3 miesiące 
I wacUe danych Urzędu jtatvsrv anesy

2) Wniosek dodatkowy urzędników ziem 
zachodnich Rzczpltej z ciedzibą w; Poznaniu, 
domagający się umorzenia zaliczek t. zw. zwro­
tnych, wypłaconych1 w jesioni rb. r.

Następnie dr. Czapliński referował kwestję, 
pomocy lekarskiej ula urzęiin. państw, 

i wniósł następującą rezolucję: ' *
Rządowa pomoc lekarska, wpiu wadzoni 

rozporządzeniem Rady mmis+rćw z 15 lutego 
1922 r. nie odpowiada życzeniom funkcjonarju- 
szów państw, —  Kongres wypowiada się także 
przeciw przyłączeniu, urzędników pań&rw do 
powiatowych kas chorych’ i żąda

utworzenia autonomicznej instytucji, 
która by objęła Wteelką pomoc na wypadek 
choroby przy względnaemu zasady wolnego wy­
boru lekarza'. 1

Wprowadzenie tej 'instytucji w życie w dro ■ 
dze nowej mającej się opracować ustawy ma 
nastąpić tylko 

w porozumieniu ze związkami zawudc jyml 
urzędników.

Rezolucję tę przyjęto jednogłośnie.
Na porządek drienny przyszły Z kolei spra­

wa emerytalna, kwestje ekonomiczne, a więc 
w'ałka z drożyzną, sprawa kooperatyw urzę­
dniczych, kredytów dla spółdzielni, lcwestja bu­
dowy osiedli urzędniczych. Szczegółowe spra­
wozdanie z tych dalszych obrad odkładamy dla 
braku miejsca de jutrzejszego numeru.

Kongreą zakończył swe poważne i daj Bo­
że owocne obrady o godz. 8 wieczór, poezem 
uczestnicy jogo udali sio do teatru m. im Sło­
wackiego na przedstawienie „Janósika“ .

Cztowkk, którego dwa 
tracono.,.

Egzekuoja na krześle elektrycznęra. —  Zbro­
dniarz zapadł w letarg. —  Pochód na cmen­
tarz. —  Otwarło się wieko trumny. — Powtór­

ny wymiar sprawiedliwości.
(1.) Nie rzadko zdarza się w Ai i ery co, iż 

zbrodniara skazań^ na śmierć mus. dwa razy 
przeżywać straszne męczarnio grozy przed­
zgonnej. Nieludzkie te udręczenia, które nawet 
dla największego złoczyńcy są luczasłużonom 
obosteeniem kary, związane są z obowiązu­
jącą w Ameryce metodą tracenia przy pomocy

krzeseł elektrycznych.
Ludzie bardzo żywotni i SUjJ wytrzymują 

najmocniejszy nawet prąd elektryczny, pusz­
czony przez ich ciało, tale, że śmierć nie na­
stępuje odrazu, i straszny proceder musi by ć 
powtóraony, dopóki nie nadejdzie istotny skon. 
W większości podobnych wypadków delikwen­
ci!; tracą przytomność i zapadają pozornie 

w stan martwoty, 
co staje się powodom tragicznych nieraz omy­
łek.

Kąjfct, który zdarzył się niedawno w Litte 
Rock w stanie Arkan3 przewyższa w wozie 
■wszystkie dotąd znane.

Niejaki Bulteu, poddany został egzekucji 
na krześle eloktrycznem. Lekarze sadowi 
stwierdzili objawy śmierci. Dwaj zatoru dozor­
cy więźniów złożyli zwłoki do trumny i za­
nieśli ją  na CttocsoŁans. W drodze zauważył je­
den z dozorców7, że izekomo zmarły Bnllen 
musiał zrobić ruch nogą, przez co

otworzyło się wreko Dumny.
Tragarze złożyli więc trumnę na ziemię’, 

a w tej samej chwili ku niesłychanemu ich . 
zdziwieniu z pod wieka wydobył się Bulion,

Sąd amerykański, zr-miast poprzestać, na 
je dnem straceniu i Sjtazać zbrodniarza na do­
żywotnie więzienie —  jak to się stało raz 
w Bulgarji z , jnJprawidrowo!t powieszonym 
złoczyńcą —  odbył specj.dną naradę, na któ­
rej postanowił dokonać na BńHenio 

powtórnej egze!Vi:cji.
ftaiórtwypowstały z trumny do życia za 

dniglir. razem skonał już naprawdę na nie­
szczęsnym kraeśm clektiy cznem.
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K R O N I K A * '
TEATR IM. JULJUSZA SŁOWACKIEGO,
Poniedziałek popoł.: „Zbójcy41 

wieczór: „Sławna artystka1*
Wtorek: „Janosik**.
Środa: „Janosik**.
Czwartak: „Sławna artystka*’.
Piątek: „Janosik**.
Sobota: „Janosik**.

TEATR OPERA I OPERETKA.
Poniedziałek: „Cyganerja**.
WtOiuk: „Księżniczka Czardasza” (wystąp Elny 

Gistjdzj.
Sruda: ^sięftnaczika Czardajza** ćwyBtop Elny 

S&iaaij.
TEATR „BAGATELA” .

Poni ałziałek: „Wióra Mircewać*. 
iWtorok: „Wiera Mirtowa**,
Środa: „Wiem ML-cowa’*.
Cawarwek: „Wiera Marcowa**, 
piątek: „Wiara Mircowa**,

SZAIDNa JAZDA PRaEZ WYSADZONY MOST.
(Do ryciny tytułowej)!.

W tych dniach zdarzył się v  I^andjl straszny 
WypadcÂ  i *óiy cudem p»\\M «J* pociągnął za 
sobą licznych ofiar.

Oto powstańcy De Valery, ja! wiadomo zwal- 
jOUjąor temorfe.Ti i sąl użaa.cJlri ugodowy w stx>- 
Mmtr.t do AngJji. wy»*dzfli w powiefrze kandeeatny 
»oO t kolejowy pmmi<yłzy Lisduff a Tempiemoro, 
taft przed nadejściem pociągu pospiesz nogo. Ka- 
bdebłuj' LA mostu wraz z jednym filareta runął 
W gnaty, szyny jednak u góry przypaćklfej. ja­
kimś ocalały, wkztąc formalnie w powietrzu i łą- 
oz^i dwie części uxo» J o

W Ł3ika minut potem nadjechał pociąg (sospie- 
■tajŁ Zanim ztuszytósta spostrzegł się, p1 uiąg wje­
chał w r--*k>nyai <*ęilz » na ńimtł I jfc zejcelmł cu­
dem jakimś p j szynach zawieszonych w powie­
trzu. Dopiciu po przetochajcJi mostu zafcrej mano 
W fi*i i pasażerowie przak.L«aS się naocŁuio, £p 
tylko oodm ocalaj od strasznej śmierci

TERMIN PO SKŁADANIA ZEZNAN DO PO­
DATKU DOCHODOWEGO dla osób fizycznych 
I nieobjętych spadków przesunięty został z dnia 
1 marca 1923 do dnia 30 marca 1923 r. — 

O Se kto w powyższym terminie nie złoży zezna 
ula na przepisowym formularzu u właściwej Wła­
dzy skarbowej, lub złoży je po upływie tegoż ter- 

, mina, wówczas ulegnie grzywnie do Ł0.000 Mk., 
a wymiar potkuLa będzie uskuteczniony z Urzędu 
na podstawie matarjałów jakiemi W ład ze rozpo- 
rsąuzają.

TOWARZYSTWO BIBLJOTEKI SŁUCHA­
CZÓW PRAWA Un. Jag. w Krakowie, ul. św. An­
ny L 12 zwraca się do swych b. członków obe­
cnie niejednokrotnie zajmujących bardzo wybitne 
stanowisko w służbie państwowej i samorządowej 
z prośbą t  zwrot wypożyczonych z księgozbioru 
Towarzystwa jeszcze w czasie studjum uniwersy­
teckiego książek i Bkry.ptów. W razfe braku wy­
pożyczonych dzieł prosimy o przekazanie ich ró­
wnowartości pod naszym adresem celem umożli­
wienia "arn w ten sposób uzupełnienia księgozbio­
ru zdekompletowanego wskutek niekoleżeńskiego 
postępowania wypożyczających kolegów. ,— Pol­
skie pisma prosimy o przedruk.

LOTĘRJA FANTOWA TOWARZYSTWA
.ROZWÓJ**. W colu zasolenia funduszów To­
warzystwa „R.azwójw, głównie żeby pokryć 
koszty odbyć się mającego, z końcem czerwca 
1923. r. Kongresu fiwfci^j, ’in j_ji w Krako­
wie, T-\yo urządza dla siwych członków i sym­
patyków wielką leterję fantową, która prze­
widuje v\ i.nszczocnie 23 000.^— losów po 2.000 
.Uk.p. aztńlcS', oraz 12.500. wygranych fantów 
o wuiibośei pimosało 30.000.000 Mkp. Zatem 
iyetto Łotte-rja wyjątkowo korzystna, gdyż nio- 

’ tylko co drujH los wygrywa, leca wsurto&ć wy­
branych nrzowyiwaa znacznie 50 proc. otrzy- 
u  fńej zo sprzedaży loeów samy.

Paziafńm wartość głównej wygranej wywo-
2.000.000 Mkp. i może oojść. w razie az< zę- 

‘ ?f. ttegn zbiegu okoliczności, do S.000.000 Mkp, 
o iio na ten numer padnie pre-mjai w wysoko 
soi 1.000.000 Mkp.

W oeJa z; bitciesowanbi graczy i zwiększe­
nia y#araoJei wybranych, Zatrząd Główmy aa

posiedzeniu swem w dniu 11 grudnia 1922 r. 
przyzna! wygrywającym następujące fanfy: 

Główna w zgrania, poży czka złota na sumę
2.000.000 Mkp.

Premia, pożyczka prezujowa (miijonć wka) 
La sumę 1.000.000 Mkp.

1 wygr. 200 sest. akcyj BLa. Nscrod. 1-ej
emisji,

1 wygr. 10 ud7:°jłów Zakład. Dtrukar. 
„Ropwrój**,

1 wygr. 100 akcji Centrali Zleceń „Roz- p •(/
VOJ »

6 wygru po 20 alkcja Bku NaSroo, 1-fioej
emisji,

10 wygr. po ló  sztuk ,,Ml;onówM*\
20 wygr. po 10 szk akcji Lkju NarocL 

U-tdj emisji,
60 wygr. po 5 sat akc. D. H. P. i Obr. 

Zlec. ^Rozwój**,
200 wygr. po Ł000 Mkp. Pożyczki Odro­

dzenia,
200 wygr. po 2 akcje Bku NaaredL 11-tej 

emisji,
500 wygr. po 1 akcji Bkn Naroa 1-szej 

eznistj,
4-CÓ0 .wyĝ . pp 1 akcji D. H. P. i Ctr Zlo- 

cfiul „R|owwój“ ,
7j 600 wygr. po 2.CC0 Mkp. Pożyczki Odro­

dzenia.
Zatem nfie tylko cel niaszej iw vm, lecz 

I diuża Sliość wygranyofe, oraz wtantieśćf ijae,yzaaf- 
n̂ ncŁ fantćip przyczynić sńę włuu» do jej powo-
diaeiuia.

Ł^sy maŁywać można vf łokału T-wa ^Roz­
wój** uL Sm* oleńsk 19. Oodzaeiunie od 3— 8 po­
poł. łub w Dyrekcji SpóadzaAtoS Gamcarska 7. 

Dyrekcja T-wa R ozw ój*1 w Krakowie.

„WIERA MIRCEWA* glośua wtufc. lOeyj- 
skhś̂ w pisarza Urwancowa, nie gaza  dotychczas 
na sdfer-ch pokddch, webodzi ca afiss Ba* AtAi** 
dikiaj (pómnizLddk).

/  „Vvieta Mircewa** oiraym»Ja wspaniałą oprawę 
sceniozną i pierwszorzęduł obsadę, którą tworzą 
pp.: Kozłowska, Odyńsko, Bereld, Hdiiowski, Ra 
don, Koenński, Jętówekl, PiotruSEyńaki, Wesołow- 
sJd, WiTdder 1 Inni ilożysfar.ji spoczywa w n. aa. 
mistsrza tej miary co Nowacki.

OPERETKA. Ihiś w potfedziaiei: l9 b. dl 
„Cyganorja** x udziałem najwybitniejszych l-asrych 
sdlifJów. * *

We włfHek 20 b. as. „KsięńuScaAia Gzajrdasza**, 
w ich tytnławę} .wyeaąnp dof-kouała primadoima 
Klzta Cll>twłfc

WAŻNA PLACÓWKA GOSPODARCZA. — 
W nitdzMę pi-zedpołudniem odbyło się w sali na 
Kotłowem przy ul. Potockiego bardzo liczne ze­
branie krakowskich kupców, rękodzehuków i 
przemysłowców, na którem omav Lano sprawę gre­
mialnego przystąpienia z udziałami do utworzo­
nego Banku dla rękodzieła, przemysłu I handlu 
w Krakowie. Obradom przewodniczył radca Wol­
ny w dyskusji zabierali głos obyw. StrzjiowrJi, 
redaktor Krzywy, Dąbrowski, PałLa, Goryczko, 
Sarlińi™ Adelman, Michoński i łn. We wszyst­
kich przemówieniach dawrła -się wyczuwać tro­
ska o stan ekonomiczny kraju, zwrócc-no teł u 
wagę, jak zebrani obywatele po skończeniu obrad 
i uchwaleniu utrzymanej na wysokim poziomit 
rtzolucji gremialnie podpisywali udńały o owego 
tanku. Dyrektorami nowej instytucji będą prof. 
Strzyżów Jd, Wołny, dr. Piechowski i dr. BerekL 
Ze ■■ zględu na doniosłe znaczenie nowej insty­
tucji dla polskiego rękodzieła, pizem/słu i han­
dlu oraz aia zaznajomienia najszerszych warstw 
zaiówno krakowskich, jak całej polski —• zaj­
miemy wę dokładniej w najbliższych dniach przed­
stawieniem planów nowej instytucjŁ

WYPADEK PRZY PRACY. Przy uli Bosa.- 
k!ej w warsztatach kolejowych Stani“ław Mucha, 
przodownik fflusaasild zianaal przy pracy prawą rę­
kę. Pogotowie po zaopatrzeniu przywiozło go do 
szpitala.

USELOWANE SAMOBÓJSTWO. Wczoraj wie­
czorem przy uL Fhrjańakiej w firmie Kulczyńskie­
go uaiłowśła pozbawić się życia niej rak Boiyna 
PacioTDk, służąca, i w Run celu napiła się sprzę­
żonego kwasu solnego. Gdy jej kołeżanka. Joanna 
P.urda służąca w tej samej firmie, usiłowała ,ią ra­
tować, desperacka oblała jej tym samym kwasem 
twarz. Wezwane pogotowie ratunkowe udzieliło 
pierwszej j oantocy desperat cc, pô -ern. zahrało ją 
do szpitalu, zaś Joannę Burdę po zaopatrzeniu, 
pozostawiło ojpdece dunnowid.

STRASZNY WYPADEK. W ub. tygodniu wy­
darzył się w Pogorzycach pod Krakowem nió- 
szczęśliwy wypadek przy rozsadzaniu kamienio* 
łomów tamtejszych. Skutkiem wybuchu pocisk* 
ekrazytowego zostało mianowicie 2 robot elków 
bardzo ciężko ranionych.

TRAMWAJ I... OBCAS PANA MROZA. Frandb 
szek Mróz, jadąc wczoraj na stopniach tramwajo* 
wych, wpadł przy ulicy Slawkowsidej koło apt̂ kft 
pod iramwaj, jedmrk tak szczęśliwie, te koła 
tramwajowe odcięty mu tylko obcas.

HISTORYJKI STARE JAK ŚWIAT -  MIMO 
TO WIECZNIE NOWE. Dnia 17 lutego b. l  mi* 
dz.y godziną 6 a 9 wieczorem skradziono v  miets** 
k&niu St. Przybyły przy ul. Krupniczej L. 23. ga®» 
derobę i Lożuterję wartośd około 5 mĄjonów Mk.—« 
Tego samego dnia po południu skradziono z nie. 
zamkniętego biura w Dyrekcji kolejowej E. SzelŁ 
tlzc czarne futro, podbite kangurami, -wartości ł  
miljony ifk. — jLtcszłOt. ano Stanisława Î achetę̂  
lat 19, z Bochni, którj j izei dworem kołejowym 
skradł z wozu pocztowego kilka pakunków i js&> 
łował z niemi uciec. — Ni o wyśledzeni dotąd »pravea 
cy skraoli z miesekama JŁ Gałocióskiej, lihrowfr 
czyzmL L. fi. ukuteaję wusości ofcoLo. 10 mdjonćnM
marek.

NADESŁANE.

349
Zakłady Efekiryczus „¥orfe^‘.

Warszawa, narszatkowska

Przem ysł, liąsael 
1 cleM a.

STOSUNKI POLSKO-BAŁTY CK JE.
Młodo a punktu widzenia niezależności po­

litycznej Państwa Bałtyckie, Łotwa, Estooja I 
Finlandja, zakończyły obecnie w zasadzie o- 
kres przeorgaiazcvania twych ustrojów elto- 
nomiczziych, powodowany zmianą ustroju po­
litycznego, oraz wkraczają w okres normalnej 
gospodarczej pracy pokojowej. Pra< a ta jeśli 
dziś już skonsolidowaną i 1 osiąga wielki sto­
pień natężenia, nie tylko ze wcględu na potrze­
by krajowe, ile ze względu na olbrzymie zapo­
trzebowanie, objawiające się na b&żdem poła 
sąsiedniej Rosji sowieckiej.

Celem sprostania wielkim zadaniem, jakie 
stoją dziś przed życiem ekonomicznym tych' 
państw, szukają one zagranicznych źródeł za­
kupu tych prx»duktów, których same nie wy­
twarzają wogóle lub wytwarzają w niedosta­
tecznej ilości. Produktami tskiemi są: niaterj* 
ły kolejowe, wyroby ielamfi, maszyny, jak' 
obrabiarki, tokarki łtp., manufaktura, artyku­
ły konfekcyjne, węgiel i jego produkty oraz 
woe!: ziemny t  jego przetworami. Dotąd spro­
wadzano nowyzsze produkty w .przeważnej 
mierze s Anglji, Szwecji i Niemiec. Wysoka 
waluta dwóch pierwszych państw, a obniżenie 
się niebywałe jakości wyrobów niemieckich 
powodują, że Państwa Bałtyckie szukają in­
nych źródeł zakupu. W tym celu ostatnie ży­
wo interesują się Polską, u której spotyk iją 
korzystniejsze wa~unki wabitowo m ii której 
wytwory poszczególne spokojnie równać się 
mogą z wytworami zachodmo-europejskiniL
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Ryski kierowniczy organ kupieeko-pizemy- 
Błowy „Latwijas Tirgotajs“  przygotowuje^ spe­
cjalny numer, poświęcony 111. Targowi Po­
znańskiemu. który, jak wiadomo, odbędzie Bię 
w czasie od 29 kwietnia do 5 maja b. r., wy­
chodząc słusznie z założenia, że udział kupców 
łotewskich na Targu tym umożliwią im szybkie 
zorjentowanie sdę w podaży polskiej i da im 
doskonalą, sposobność poczynienia zamówień 
bezpośrednio w jpierwszorzędnych zakładach 
przemysłowych Polski. Przyczem zaznaczyć 
należy, że przedtem wyjdzie numeT wspomnia­
nego czasopisma, omawiający wyłącznie stan 
przemysłu polskiego. >

Niezależnie od tegó stara się niedawno po­
wstała w Warszawie Izba Handlowa Polsko- 
Łotewsko- Estońsko-Finlandzka o * skierowanie 
projektowanych z państw Bałtyckich do Pol­
aki wycieczek kupiectwa tamtejszego na DI. 
Targ Poznański.

Zależy już teraz od poszczególnych prze­
mysłowców Polski, ezy biorąc udział w Ul. 
Targu Poznańskim, umożliwią państwom Bał­
tyckim wejście z Polską w stały kontakt mię­
dzynarodowej wymiany handlowej.

ZIEMIOPŁODY.
Gdańsk. Za 50 kg. w tys. mkn. Pszenica

40—50, żyto 30—35, jęczmień 25— 28, owies 
25— 30, groch mały 25—85, — Yiktorja 40—  
50. Tendencja słaba,

Kraków. Za 100 kg. w tys. mkp. Pszenica 
180, żyto 120— 115, jęczmień 87— 100, owies 
105— 110, bobik 87, mąka żytnia 70 proc. 185. 
Tendencja nieokreślona dowóz średni W wol­
nym obrocie płacono; groch Vicłorja 160, la- 
sola 120— 140, krupy 140, siekanka 150, ziem­
niaki gorzelniane 9, jadalne 12. /

Kraków. W tys. mkp. Siano wołyńskie 40, 
z innych okolic 50—55—66, koniczyna 65— 70 
słoma 25—30. Dowóz siana na ogół mierny. 
Tend one ja zwyżkowa.

Mąka pszenna prima 290—300, amerykań­
ska 310, pszenna gorszej jakości 280. Z po- 
młyay, sytuacja mąką w handlu dość poważ­
na. Tendencja w dalszym ciągu zwyżkowa. 
Z powodu braku gotówki podaż słabo, trauz- 
okcje małe.

Lwów. Zebranie giełdowe bardzo nieliczne. 
Tranzakcje mała, obrót ogólny zaledwie 40 
tom Płacono za pszenicę 138.000 loco Stoja- 
nów, żyto 108000 loco Lwów, owies 92.000 lo- 
to  pozn. 118 L (10) 117,5, owiec kongr. (10)

Trójka mocarna. *
(PowIeiC)

Samotna jodła na szczycie górskim 
Doświadczenie „eiradu". — Poiar 
łasu. — „Eirad“ działa cuda. — Eryk 
Truwor marzy o ziszczeniu prze­

powiedni z Tsongkapa.
— Precz z tym psem! Siła nasza potrafi go 

Kniscczyć. Nie będziemy się bawili jednostką. 
Precz z nim! —  Schwycił aparat

— Mord i pożogę przez ocean! Uwolnijmy
się od tej hołoty!

Sylwester chciał odpowiedzieć, chciał jako 
badacz i wynalazca wytłumaczyć, że na tak 
wielką odległość jeszcze mierzyć “ hie można, 
że ogień i pożoga mogą oprócz winnego jeszcze 
tysiące niewinnych pogrążyć. Nie wypowie­
dział jeszcze pierwszych słów, gdy mu spokoj­
nym głosem przerwał Ałma:

— Przeznaczenie jego jest z naszem zwią­
zane. Społni się ono w swoim czasie... Jeszcze 
godzina ta nie wybiła. Fatum dosięże go w od­
powiedniej chwili. On jest tylko narzędziem 
w ręku przeznaczenia tak jak i my. Oel zosta­
nie osiągnięty— przez nas... z jego ręki... Gdy 
nadejdzie dzień, los go nie ramie...

Atma popadł z powrotem w cichą zadufnę. 
Eryk Tniwor zajął swe miejsce za stołom i o- 
glądał a ; ta rat. Wzburzenie jego minęło.

— Czego można dokonać tym „elradem**? 
Sylwester liursteld rozpływał się znów

w swoin zagadnieniu. Tłumaczył dalej jako fU 
syk i inżynier.

19
Kraków, luty.

(L) Od dawna, jak wiadomo, prowadzi 
Ameryka energiczną walkę przeciw kobietom, 
oddającym się nałogowi palenia papierosów; 
w tym ceflni wydaje rozmaite zarządzenia 
i przepisy, fotóre mają zmniejszyć procent pa- 
lą-cycih Amerykanek.

Obecnie w roli nowego wroga palaczek 
wystąpiły towarzystwa ubezpieczeń od poża­
rów. Ogłosiły one mianowicie statystykę, 
z której wynika, że wysokość szkód, spowo­
dowanych w Stanach Zjednoczonych w r. 1921

przez pożary wynosi 500 mil jon ów dolarów. 
Po drobiazgowych badaniach i śledztwach 
stwierdzono, iż 25 mii jonów dolarów z tych 
szkód przypada na pożary, wywołane niedbal­
stwem palaczy, nieost: ożnem rzucaniem paląr 
cycih się zapałek i papierosów. W dalszym cią­
gu utrzymują towarzystwa assekuracyjne, iż 
kobiety właśnie, stanowią główmy kontyngent 
tych osób, które przez swą nieostrożność stają 
się przyczyną pożarów, to też są one istotnem 
.groźnom niebezpieczeństwem narodowem", nar 

rażająoom państwo na mljuno-we straty.

Wiedeń.
(L) Prezydent policji wiedeńskiej Scbober 

wezwał do siebie w tych dniach prezesów 
trzech najbardziej en yogne w Wiedniu związ­
ków towarzyskich, a to: Jockey klubu, wie­
deńskiego Cerele i tzw. Wiener klub, aby ode­
brać od nich formalne przyrzeczenie, iż nie 
pozwolą nadal w swych lokalach uprawiać gry 
w bakkarata. W razi© niedotrzymania przyrze­
czenia zagroził im interwencją policji.

z Brodów (30) 178; franco Warszawa: mąka 
100, fasola biała (30) 116, kasza gryczana

Poznań. W tys. Mkp. żyto 108— 114, psze­
nica 130— 140, jęczmień brow. 80— 85, owies 
87—92, mąka żytnia 180— 190, pszenna 230 
do 250, ospa żytnia 62, ziemniaki fabr. 9— 10, 
groch polny 85— 90, jadalny 110— 120, sera­
dela 170— 190, tatarka 65— 70, łubin niebieski
i żółty 60—70. Brak tabord kolejowego utru­
dnia dowóz. Usposobienie słabe.

Warszawa. Dokonane tranzakcje (w nawia­
sie ilość tonu) w tysiącach Mkp. st. załaćL 
żytnia 70 proc., pozn. (10) 201, —  70 proc. 
kongr. (10) 195, —  amer. patent. Nelson (10) 
35U, otręby żytnie (15) 59, —  (30) 58 (franco 
skład, kup.) Tendencja chwiejna, obroty małe.

Wobec braku towaru, mimo znacznego 
popytu, w tranzakojach stagnacja. Ziemniaki 
przemysłowe poza giełdą w silnym obrocie. — 
Zwyżka cen na słomę z powodu wywozu do 
Gdańska. Tendencja zwyżkowa utrzymuje się

—  Tym małym aparatom mogę wzbudzić 
według własnej woli
tetenergeetyezną koncentrację o sCe 10.000 ki­
lowatów. Dla większych mas energii przyrząd 
musi być większy.

Eryk Truwor miał lornetkę ! badał nią 
grzbiet góry po drugiej stronie rzeki

—  Czy widzisz tę samotną jodłę tam na 
wzgórzu?

Sylwester spojrzał prze® szkła. — Widzę 
ją wyraźnie.

—  Mógłbyś ją epwlić?
Sylwester zaśmiał się.
— Gdyby jodła t& stała w Kanadżde, by­

łoby to tafcie możliwe... Tale, tak— —  mówiąc 
te słowa przysunął skrzynkę i pocisnął parę 
guzików.

Eryk Truwor patrząc przez lornetkę za 
rzekę, ujrzał jak niebieski dymek wzniósł się 
z wierzchołka jodły i wkrótce jasne płomienie 
buchnęły z pnia. Do dwudziestu sekund pło­
nęło drzewo jasnym płomieniem. Do minuty 
zamieniło się w dńbbną, ledwie widoczną garść 
popiołu. Ale ogień przerzucił się dalej, także 
wierzchołki sąsiednich drzew poczęły płonąć. 
W suchymi czerwcu mógł z tego powstać gro­
źny pożar lasu. Eryk Truwor przejrzał to nie­
bezpieczeństwo.

—  Las się pali, Sylwestrze, jedteś w stanie 
opanować pożar?

Sylwester znalazł się w swoim żywiole.
— Oto doskonała sposobność wypróbowa­

nia jak aparat działa na ciśnienie powietrza. 
W linji pionowej nad płonącą jodłą skoncen­
truję żar. Gorące powiofcrze musi gwałtownie 
buchnąć w górę, a zimne przypłynąć z wszyst­
kich stron. Burza powinna ugasić ogień.

Dając te wyjaśnienia, kręcił jedna że Sru-

Pobudką do tego faktu stała się wiado­
mość, otrzymana przez policję, iż znany w sze­
rokich kołach towarzyskich Wiednia baron 
Groedel, przegrał ubiegłego tygodnia w Ślu­
bie w jedną noc w bakkarata półtora miliarda 
koron.

Przypuszczają powszechnie, żo doniesienie 
do policji zrobiła własna żona barona Groedia, 
z rozpaczy, iż mąż jej przepędza stale całe no­
ce na grze hazardowej w klubie.

nadjal. Usposobienie ożywione. Następne ze­
branie giełdowe w poniedziałek o godzinie 5. 
popołudniu.

KONIE.
Kraków. Za parę w mil jonach Mkp. Konie 

luksusowe 7 — 8 — 9, — dobre roboczo 6—7, 
robocze chłopskie 5, konie na rzeź 500 —  700 
tysięcy.

METALE.
Kraków. Od 15 b. m. podwyżka zasadni­

czej ceny żelaza sztabowego na 1500 Mk. za 
1 kg. Dalsza zwyżka w najbliższych dniach. 
Podwyżki motywują usilnem zapotrzebowa­
niem, światową podwżką ■ cen żelaza, oraz ca­
łym szeregiem znanych powszechnie przyczyn.

CENY BYDŁA.
Na targowicy miejskiej płacono w ubie­

głym tygodniu (ceny w tys. mkp.): buhaje 
2500—4300, woły 2800—3800, krowy 1957—, 
4112, jałówki 2400— 4150, cielęta 3700— 4363, 
świnie bitej,wagi 8100. Ogólny spęd 2937,

bek przyrządu. Można było nawet golem okłęnS 
zauważyć, jak potężny wicher miotał drzewami 
tam na, grzbiecie górskim. Dziko uginały się 
pnie, tu i ówdzie z trzaskiem łamała się ko­
rona drzewa. Lecz orkan zupełnie wydmuchał 
ogień. Słabszy wiatr mógł ogień jedynie pod­
sycić. Tak gwałtowny wicher przeszedł przez 
gałęzie, że w jednej chwili ugasił płomienie 
i ostudził drzewa rozżarzone do czerwoności.

Po skręcepiu wyłącznika skrzynki spokój 
z powrotem zapanował w przyrodzie. Tyiko 
duże, czarne zgliszcza tam daleko ponad rzeką 
zdradzały, że zaszło coś niezwykłego.

Eryk Truwor pojął teoretyczne tłumacze­
nie swego przyjaciela. On sam według jego 
szkiców posługiwał się tym przyrządem przy 
wysadzaniu maszyny w SLng-Siug. Idimoto dzia­
łanie aparatu znów wprowadziło go w zdumie­
nie. Myśli jego powędrowały znacznie dalej niż 
wynalazcy. Sylwester Bursfeld był tylko uczo­
nym inżynierem i niczem innem tylko inżynie­
rem. Zajmowały go tylko zagadnienia fizy­
kalne. Eryk Truwor jednem spojrzeniem ogar­
nął wszelkie praktyczne możliwości, jakie krył 
w sobie wynalazek

Lecz Eryk Truwor również był technikiem 
i liczył. 10.000 kilowatów wystarczyło do 
zniszczenia każdego, kogo dotkną. Ale było 
to menem wobec stu miljonów łudzi. Powinni 
mieć znacznie większo przyrządy do drsno- 
zycji. Na jego' skinienie powinno wiole milio­
nów kilowatów działać w każdym ptmkeA 
ziemi. Tylko wtedy posiądzie on moc, o jakiej 
mówi stara przepowiednia z Tsongkana, me •. 
by życiem ludzikiem na ca^ej ziemi klerów

(Ciąg dalszy nastąpi).
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['" Wolne posady

R/JĄSŹYKISTA zdolny 
i pracow ity  potrze­

bny do Parow ej Fabryki 
dachów ek i cegieł. *U- 
względnia się tylko p o ­
dania zaopatrzone w  o d ­
pisy  św iadectw  z wy­
m ienieniem  żądanych 
poborów . Zgioszenia pod 
Nr. 538 do .,Gońca Kra­
kow skiego". 593

P o m o c n ik a  fryzjerskie- 
* go przyjmie Niedziel­
ski Czarnków uL Wileń­
ska 27 602

GOSPODYNIĘ, kachar- 
AA kę, om lejącą bardzo

!

Fo t o g r a f i c z n y  apa­
rat lusterko w y  * ,H c -  

liarem ” kapię. Zgłosze­
nia p od  „Heliar* do Adm. 
„G ońca ilrak.“ 890

Sprzedaż j

IITanio!!
matgrjały bielskie ną 
ubranie i kostjumy
KRSKuW, Powiśla 10, li p.

446

Fa b r y k a  kapeluszy
I. Grossa, Kraków Stra- 

dom 27, już rozpoczęła 
sprzedaż i fasonowanie 
damsldch kapeluszy słom ­
kowych według najno- 

dobize gotować, tylko wszyck modeli. W inte- 
z najlepszemi świade- i resie P. T. Klijeutell Jest 
ctwami przyjmie zaraz

I

Bianecka, Dom, Rynek p, 
Montore (Pomorze). 603

DOSZUKUJĘ kilka po- 
rządnych I pracowi­

tych dziewcząt na akor­
dową pracę. Leniuchom. 
I próżniakom wstęp suro­
wo wzbroniony. Fabryka 
szczotek A. Szydłowski, 
ul. Wielka Nr. 29 Poznań. 

604

CZELADNIK rzeźnlckl, 
duświadbzony w wszel­

kich wyrobach mięsnych, 
a kilkoietnią praktyką, 
tylko dobrych warsztat, 
potrzebny zaraz lub 
później. Piotr Sadorski 
Poznań, mistrz rzeżnicki, 
Głogowska 104. 600

P O D R Ó Ż U J Ą C E  GO
* s  df niszą praktyką 
poszukujemy zaraz. — 
Zgłoszenia piśmienne 
i  odpisem świadectw 
upraszają: Szmytkowski
i syn Poznań, ul. Wielka 
59. 601

DOSZUKUJĘ dzielnego
• handlow ca z branży 
zb ożow e j lub drzewnej 
jako spólnika. Pożądany 
udział a kapitałem  10— 
80 m ilion ów . Ubikacje 
b iu row e  do dyspozycji. 
Oferty pow ażnych  refle- 
ktantow uprasza się  na­
desłać do Adm . „G ońca" 
p od  „H andlow iec*. 605

Apteka w  Sępolnie (Po- 
* * morze) poszukuje siły 
pomocniczej lub elewa lecz 
tylko z praktyką. 608

Poszukują posady

KRAWCZYNI solidna
wykwintnie wykonuje 

każdy dział damski pry­
watnie. Zgłoszenia do biu­
ra „Prasa*, Karmelicka 16 
pod „Krawczyni 1012.“ 

660

Kr a w c o w a  zdolna, so­
lidna wykonuje w y ­

kwintnie każdy dział 
damski — poszukuje pra­
cy po domach. Zgłosze­
nia do „Gońca11 dla „K “ .

547 (

Krawcowa wydoskonalo­
na szuka posady na wsi 

szyjo tanio. Oferty do Goń­
ca krak. pod M. M. 609

Kupno

zatem wskazane wcześniej 
uskutecznić zlecenia. 56H

j/U P JĘ  pianino używane 
dobrej marki i ładnym 

otietn do 1.500.0UO Łlkp. 
/••-'łoszonia „Pianino11 —
Miechów. 574

147ILLA o 4 pokojach 
* *  i kuchni w oln ych  

budynki gospodarcze — 
z gfun lem  łącznie około 
4 m orgów  do sprzedania. 
Zgłoszenia tytko osob i­
ste, Salz ul. Twardo wskto- 
go Nr. 9 od 2 do 8. 512

R~EALNOŚĆ w  B ochni 
sprzedam  zaraz, W ą- 

glarskl, Kraków, G ołę­
bia 6. 508

SPRZEDAM buciki w y­
sokie, boksowe czarne 

Nr 36. prawie nowe. Adres 
poda Adm. Gońca. 573

DOSZUKUJĘ posady biu- 
* rowej jako siła pom o­
cnicza, władam językiem 
angielskim. Zgłoszenia do 
administracji „G ońca"pod
„E.
/"lÓ K Al lOakcji sprzedam, 
V  najwięcej ofiarają- 
cemu. Lewik Rudki keto 
Sambom. /  626

6 mórg ©grodn z sadem 
w Przemyślu wy­

dzierżawię zawodowe­
mu ogrodnikowi, wia­
domość Krautwaldowa, 
Kraków, «L Łobzowska 
L 27. • 513

SP R Z E DA M zaraz 
chustkę dużą czarną 

wełnian ą w bardzo dobrym 
stanie. Kraków, Bracka 
18 n  p. ofic. drzwi przy 
schodach. 585

Fo r t e p ia n  krótki w ie­
deński o płycie meta­

lowej — krzyżowy, fotel 
rzeźbiony antyk skrzynka 
grająca i  28 nutami sta- 
lowemi do sprzedania. Do 
oglądnięcia Plac Francisz­
kański 7 D. p. od 4—5 
codziennie. 596

DRENARKA ręczna u- 
żywann, lecz  w zu­

pełnie dobrym  atanie, do 
sprzedania. W iadom ość 
p o d  „Dreaarka* do Adm i­
nistracji „G ońca*. 631

He r b a tn ik i angielskie
(Mixad Calces supe- 

rieurs) próbny pakaot 
cztery kilo netto około 
1.200 sztuk wysyła opla- 
tnie za nadesłaniem Marek 
28.000. Parowa fabryka 
ciast angielskich Stani­
sław Gnrgul, Jarosław.
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Ofiarujemy do bieżącej 
dostawy

m asła deserow a,
ł t n r e g ,  

s"*r imlataeferwy,
oki.yrb i w bochenteck.

"kupSęTźgio- | l MICHAŁEK i Ska
“ • lin o -  y  -  -  -  “

rako- W
589 r l

0  LAN IN o
1 Kzcuia p od  „Pianino” t J Poznań, Piaskowa 8.

Adm. „G ońca Krako- l l  t«ł es-e®. tffi

I /A S P R Y , Walce. Motory, 
* A Kamienie, Turbiny, 
Transmisje, Pasy. Pompy 
parowe centryfugalnc. po­
leca ,,PILOT" Lwów Bato­
rego 4. 450

KINOAPARAT przeno­
śny finny „k ok " sprze­

dam. Wiadomość biuro 
ogłoszeń A. Szeinhof 
Dąbrowa górnicza. 576

LIS b iały  bardzo tanio 
do sprzedania, R eto­

ryka 9, parl.er, pierw sze 
drzwi na Iow o  od 2V2 
do 3JV  583

DOBRZE zapro w adeone 
przedsiębiorstw o zbo- 

żow o-w ęg low e  z loka­
lem  w  centrum  miasta 
Poznania do odstąpienia. 
Zgłoszenia pod  S. 4446 
do „R eklam y Polskiej11, 
Poznań, Aleja Marcin ■ 
kow skiego 6. 608

Willa w Poflzczkowie 
na sprzedaż. Zgłosze­

nia. Wojciechowski Pusz- 
ezkowo, Willa Klara. 607

Lokale

1UIIESZKAN1E z 2 pokoi 
* * »  z kuebnią na świe­
tnych warunkach poszu­
kuję. Zgłoszenia pod 
„Świetne warunki11 ao 
Adm. „G ońca" 593

DAM 2 p o k o je  z ku­
chnią, przedpokojem , 

piw nicą , ogrodem  i  d o ­
płatą w  K rzeszow icach 
u  2 pokoje z kuchnią 
w Krakowie. Zgłoszenia 
pod „P . C .“ do Adm ini­
stracji „G ońca Krakow­
skiego*. 687

j Matrymonialne |

f^AWALER, lat 32. ku-
piec posiadający 15 

milionów Mp. pragnie 
zapoznać pannę (lnb po­
szukuje spólniczki) do lat 
29 s majątkiem celem 
założenia składu. (Cel ma­
trymonialny). Zgłoszenia 
do Adm. Gońca pod 
„Gustaw ". 591

łl /D O W A  młoda, inteL
™  przystojna posiada­

jąca kompletną wyprawę 
pragnia poznać mężczy­
znę na wysokim stano­
wisku do lat 40. Zgłosze­
nia do Adm. Gońca pod 
„W iosna". \ 592

C R A N C U S K A  młoda 
1 pragnie p ozn ać b. in- 
telłg. m ężczyznę, który 
zna język  francuski, w 
eelu towarzyskim. Zgło­
szenia d o  Adm . „Gońca* 
dla „Jenny*. 686

1AAWALER, lat 34, prłe- 
H , mysłowiec, rei. rzym.- 
kat„ poślubi pannę, któ- 
raby kapitałem dopomo­
gła mu do uruchomienia 
przedsiębiorstwa. Zgło­
szenia do Adm. „Gońca* 
pod „Przyszłość", 697

kawa- 
kowal pra­

gnia poznać pannę łub 
wdowę i  odpowiednim 
majątkiemtw celu matry­
monialnym, Rzecz traktuje 
się serjo. — Zgłoszenia 
do Adm. „Gońcakrak* pod 
„Górnoślązak*. 699

/GÓRNOŚLĄZAK 
ler lat. 80 kow

BRUNETKA młoda, przy­
stojna, kraw cow a po­

siadająca majątek na pro­
wincji pragnie poznać 
mężczyznę na stanowisku 
do lat 35. Zgłoszenia do 
Administracji „Gońca" 
pod Brunetka. 5(

P r z e d s t a w ic ie l :  M. V orzlm m @ r — K ra k ó w . 3

KORZYSTAJ Z  WIELKIEJ WYPRZEDAŻY H E S Z IE K ij

f
W razie gdyby ceny naszych towarów nie okazały się 
o połowę tańsze od cen rynkowych, przyjmujemy z po­
wrotem. Towary wysyłamy bez zadatku po otrzymanu 
adresu. Dziesiątki tysięcy osób przekonało się, że naj- 
tańszem źródłem zakupu towarów jest

WARSZAWSKA KONKURENCJA
dowodem czegc świadczą tysiące listów napływających 
z gorące mi podziękowaniami za solidność i taniość
Resztki na Ubrania S Kostiumy
Resztki nasze nadają się na śliczne męskie ubrania, 
kostjumy damskie lub pokrycia bekiesz i futer. Resztki 
te są z materjałów 'Ubraniowych pierwszorzędnych fa­

bryk, pełnej szerokości, we wszystkich kolorach, czysto wełniane.
Ze sztuki było u nas sprzedawane:

Dawniej za 3 metry gaŁ 1 65.000 obecnie za 3 metry 39.0U0
„ U 82.000 „ . „ 60.000
„ III 112.000 00.000
„ IV 128.000 110.000
„ V 150.000 130 000

Na żądanie klienta oddajemy pełen keuiple  ̂ podszewki pod 
marynarkę, kamizelkę, spodnie, kieszenie i do rękawów po Mk 24.000, 
wyższy gatunek M. 30.000 i najwyższy gatunek 40.000 Mk.

RESZTKI NA PALTA JESIENNE I ZIMOWE:
Gatunek 1— 30.000 Mk. za meti — Gatunek 2 — 46.000 za metr 
Gatunek 3—58.000 Mk. za metr —* Gatunek 4—64.000 za metr 

Resztki na palta są to materjały na palta męskie lub damskie, 
jesienne lub zimowe. Ulster i Veło«r we wszystkich kolorach po lewej 
stronie krata, zastępująca podszewkę.

RESZTKI NA KUPONY SPODNIOWE: 
czysto wełniane czarne tło w białe paseczki do ubrań wizytowych 

po 20.000 Mk. — czysto kamgamowe po 30.000 i 42.000 Mk. 
podszewkę do spodni po 5.000 Mk- i 7.000 Mk. 
polecamy na czarne lub granatowe ubrania bostony po starych cenach: 
Boston 1 — 23.500 Mk. za metr — Boston 2 — 38.400 Mk. za m. — 
Boston 3 — 54500 Mk. za metr —- Boston 4 — 75.000 Mk za metr 

Materiał pluszowy w prążki na spodnie, kurtki w różne kolory 
po 12.000 —. 14.000 i 16.000 za metr 

MATERJAŁY DAMSKIE:
Materjal „York" czysto wełniany na suknie we wszystkich kolorach, 
nadający się na eleganckie szykowne suknie po 15.000 Mk. za metr 
Szewioty damskie najlepszego wyrobu podwójnej szerokości we 

wszystkich kolorach po 11.500 Mk. za metr, wyższy gatunek 14.000 
Mk. za metr Materjał trikotina jedwabny 180 cm. szerokości we 
wszystkich najmodniejszych kolorach: odcinek na całą bluzkę
27.000 Mk. za metr — odcinek na całą suknię 60.000 Mk. — Materjał 
gabardina W® wszystkich kolorach specjalnie na kostjumy 48.000 Mk. 
za metr. *— Sztuczka na całe spódniczki gładkie i w ferateczkę albo 
w: paski po» 10.000 M. _  Sztuczki na bluzki po 8.000 i 10.000 Mk.

ptez augieteki głaidkS bardzo efektowny f trwały na dzie­
siątki lat po 70,000 Mkp. za metr (na płaazc* potrzeba 3 metry). 

UWAGA: Bray zamówieniach na resztki prosimy załączyć w liMe
następujący wycinek: ______________

Kapa* ■a kapn resztek w Wanzawaktai Składzie Fabrycznym „WARSZAWSKIEJ 
K O N K U R EN C JI", Warszaw*. Zielna 81, (Róg Królewskiej).

Czytelnik „Gońca krakowskiego"
mię 1 nazwisko 
Nr. domu

poczta wieś

Powiat Ziemia

.WjfóaY*;

Zamówienia wysyłamy pocztą za pobraniem (zaliczenie), płaci się przy 
odbiorze. Opakowanie na rachunek zamawiającego 2500 Mk. Zamówienia 
prosimy adresować bezpośrednio'

DO WARSZAWSKIEGO SKŁADU FABRYCZNEGO 399!

w,WARSZAWSKA KONKURENCJA" ss. m i
W a r s z a w a , Z ie ln a  S I  (R ó g  K ró le w s k ie j). — Telefon Nr. 175—31.

NarwhP1 pod T&reądena R, Parka, w, K iikaw ie,


